Kochane dzieci i rodzice,

Chciałabym zaproponować Wam kilka muzycznych zabawę podczas tych dni, kiedy musimy pozostać w domu. Dzięki moim propozycjom możecie pośpiewać, pobawić się twórczo, spędzić wspólnie ciekawie czas. 

Oto moje propozycje:

1. Pośpiewajcie razem piosenkę Myj ręce z liskiem; znaleźć ją można w serwisie YouTube (link: https://www.youtube.com/watch?v=4zeXmv2zPGs) ; jak już będziecie znali słowa można ją nucić za każdym razem gdy będziemy myli ręce w łazience, dzięki temu zachowany zostanie zalecany czas mycia rąk.
2. Piosenkę możemy wykonać także z akompaniamentem różnych instrumentów. Najlepiej takich, które zrobione są przez nas samych. Wystarczą zwykłe przedmioty znalezione w domu.

· Marakasy można zrobić ze sklejonych dwóch jednakowych kubków po jogurcie  wypełnionych jakimś drobnym materiałem np. kaszą czy ryżem. Takie marakasy można  ozdobić samodzielnie zaprojektowanymi wzorami. Te marakasy świetnie nadadzą się do towarzyszenia przy piosence Myj ręce z liskiem .
· Drewniane patyczki są wspaniałe nie tylko do układania różnych wzorów na podłodze. Możemy nimi doskonale akompaniować do piosenki Myj ręce z liskiem, ale również można pokusić się o wystukiwanie najrozmaitszych rytmów. 
Na przykład jak delikatnie pada deszczyk na przemian leciutko uderzamy patyczkami o podłogę lub miseczkę, potem coraz mocniej (w tym momencie proponowałabym jednak przenieść się tam gdzie jest dywan(), aż w końcu jest potężna ulewa i burza.
Często również sylabizujemy sobie nasze imiona, lub nazwy przedmiotów z otoczenia, wystukując na patyczkach każdą z wypowiadanych sylab.
· Dziecięcą gitarę  możemy wykonać naciągając różne gumki recepturki na dowolne pudełko. Można na takiej stworzonej przez siebie gitarce  również akompaniować do piosenki Myj ręce z liskiem lub np. nasłuchiwać jak zmienia się dźwięk zależnie od stopnia naciągnięcia gumki czy jej grubości.
· Jeśli pozwolimy dziecku tworzyć instrumenty samodzielnie z luźno udostępnionych przedmiotów, sami możemy być zaskoczeni dziecięcą kreatywnością w tworzeniu co rusz nowych instrumentów i nadawaniu im zabawnych nazw typy: dwururka gumiasta, patyczkowiec kolczasty, trąbiszon podwójny.
3. Na koniec przyda nam się trochę ruchu przy muzyce. Tu możemy wykorzystać dowolną piosenkę.

· Włączamy  muzykę i poruszamy się tak jak „muzyka nam podpowiada” .  Następnie zatrzymujemy muzykę i wypowiadamy różne  komendy np. „dotknij krzesła” albo „biegniemy do drzwi” lub „dotykamy podłogi”. Dziecko wskazuje palcem konkretnego przedmiotu z komendy. Kontynuujemy zabawę tzn. ponownie włączamy fragment piosenki, dzieci wykonują swoje pląsy, i po  chwili wydajemy kolejną komendę.
· Zabawę  możemy zmieniać i zamiast wyszukiwać w otoczeniu przedmioty, możemy również wskazywać:
- części ciała (noga, ręka, kolanko, łokieć, ucho nos…) dziecko uczy się schematu ciała i orientacji lewo- prawo.

- kolory w otoczeniu lub na ubranku (żółty przedmiot, niebieski przedmiot itp.)

- tworzywa z jakich wykonane są przedmioty ( dotykamy coś drewnianego, plastikowego, metalowego, papierowego…)

– szukamy na podłodze na rozłożonych wcześniej przygotowanych szablonach na przykład odpowiedniej samogłoski, sylaby lub cyferki
ŻYCZĘ UDANEJ ZABAWY – Izabela Wawrzyniak (nauczyciel rytmiki)
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